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Redaktor lub jego zastępca przyjmają interesantów codziennie, z wyjątkiem dni świątecznych, od godziny 1-—2-€j po poładnia. 
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ierws 2 kop, nast 10 ą 
fite ra. 2 KA Nijaniejsze ogłoszenie ©0 kop. Mekłamy 25 kop. Mekrologi po W kop. za wiersz pelitowy. Za dołączenia pro-s 


k : 
y zy.: Ogloszenia, których termi adaig w dnie świąteczne, drukujemy w przed dzień święta lub po 
cpękiów jra biyi czenia a Redakcym uważa Pok atne; rękopisów drobnych nie Zwraca, > SK kB g AA 
4 gwałtu nie prowadzi do niczego, a poparcia ta- 
kiego właśnie domaga się „Ostmarkenyereia* od 
rządu. Sz 
„Jesteśmy ciekawi — kończy „Frankfurtex 
Volkszeitung“ — jak długo jeszcze rząd tą dro- 
gą iść będzie i pozwoli się w dodatku gromić I 
policzkować przez ludzi, którzy w całem swem 
politycznem mędrkowaniu niczego się nie nauczy: 
li i niczego nie zapomnieli”, 


paara 


te „Przeglądów”— Ogród Grand-Hotclu W sobotę 
gs bote Toatr „Przeglą -Og Ays Bote 
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OO ZKE a inu" i stwierdza 
Dr. Leopold Klaczkin | zee o powołując się na własne 
Specyaln.: syphilis, Sorreta ża a ajidcki dróg | oświadczenie tego stowarzyszenia, Gos skarży 
: ROCED aT się w sprawozdaniu, że w»ubiegłym roku przy- 
; A pry Maatamees T as | TOSt członków wynosi tylko 50.  „Frankiurter 
Godz. pezyję pen raaa ina od Sa N Aa Pog | Volkszeitung" podnosi z naciskiem, że „Ostmar- 
a F odka R A kenverein* przyczyny tego szuka W „dzisiejszej 
pz a a amy | polityce antipolskiej rządu“, czyli innemi słowy 
przyznaje się, iż żyje tylko poparciem sfer rzą- 
„dowych, a nie własną siłą. 


Izba wyższa w Londynie wypowiedziała już 
swoje słowo. Wdała się, co prawda, w debatę 
nad dodatkowym bilem ulsterskim, ale przez to 
samo milcząco uznała, że homerule dla reszty - 
Irlandyi jest już kwestyą przesądzoną. Nad bilem 
dodatkowym jednak wywiązała się dyskusya, któż 
ra okazała, że lordowie postanowili robić rządo»  . 
wi trudności aż do ostatka. Wniosek rządowy o-< 
piewał, by na sześć lat wyłączyć od homerulu 


Zwolenników aa ej charakteryzuje w 
następujący sposób: „Ideały — pielęgnowanie i 
szerzenie owej rzekomo tak bardzo uciśnionej 
R ARCE jedynie Interes pieniężny. daną 
4 ro złoto brzmi w skrzyni, wszyscy Są nadzwy- 
kobieta z towarzystwa zmuszona jest prowadzić | czaj patryotycznie aspazodieni Ale skoro tylko 
z rozpoczęciem się obecnego sezonu, zniewala | na każde życzenie worek się nie otwiera, patry- 


l 
za tem oświaąadezą. 
zapomnienia o ćwiczeniu swego ciała. | otyzm topnieje, jak Śnieg na słońcu wiosennem. 


izba odrzuciła ten wniosek i przyjąła „pa 


prawkę”* Landsdowna: wylącza się całą prowin= 
cyę Ulster na nieograniczony czas. W tej zmie- ` 


Przeciw otyłości. Sposób życia, jaki i 
nionej formie wrócił bil dodatkowy do izby niż. . 


i e 0 - A 
| i | Ba 
Ezad prowizoryczny w Ulsterze. 
M „Jest oczywiście wykluczone, żeby Izba niż- 
sza przyjęła formułkę izby wyższej, gdyż mogło- 
by się to stać tylko wbrew głosom irlandczyków, 
OREW cn= a dowe nie | a ee P> zeby ad chciał 80 swo- 
nverei rzą — i ich zwolenników wypędzić do obozu opozy- 
powodzenie — mówi dalej „Frankfurter Volks- i cyl. ies i kd 
zeitung“, — ale dowodu na to nie daję. Zda- W każdym razie sprawa ułsterczyków. na te- 
niem naszem powinien być wdzięcznym rządowi, ; renie parlamentarnym stoi nieźle, ale Ulster się 
bo pod kierownictwem p. Bethmanna zastoso- ; niecierpliwi i rozpoczyna coś w rodzaju buntu. 
wano wywłaszczenie, a na Ołtarzu ojczyzny zło- i W Ulsterze nagromadziło się wiele tysięcy 
żono miliardy, na wewnętrzną kolonizacyę. Czyż | ochotników unionistycznych, którzy napróżno wy- 
| tego jeszcze nie dość? Cóż ma rząd jęszcze czy- | gjądają wojny. e. | 
| nićP. f i P Od kilku miesięcy zaniedbują swoje roboty 
Czy znienawidzonych polaków ogniem i mie- | zawodowe. . se ŚR 2 
czem z Ojczyzny wypędzić? Niepokoi ich przytem fakt, że także ochote 
Skargi hakatystów dowodzą wręcz czego | 
|innego — powiada pismo  frankiurckie — do- 


jąc czas na wizytach, na robieniu sprawun- i 
o na a ski ślę czyż, mote kó- Jo aran sę takiego pateniowanego 
bieta, © y najwięcej zalotna, zna w ciągu r ila ` ‘i i 
Kala Milka gotea wolnego casu który MORTAN Dla hakatystów niemiła charakterystyka. 
poświęcić przechadzce na świeżem powietrzu ?— 
Nic przeto dziwnego, że podobny sposób życia 
Sprzyja tyciu. Lecz niema powodu do zmartwień, 
skoro w sposób latwy i skuteczny możemy, usti- 
ości. 


egółowy 
m. 445 
kie ne hakatystów, nie osiągnięto nic, abso- | czyków, a z drugiej strony jest nowem. zasza- . 
Cały bezsens antipolskiej polityki, jako po- 
lityki wyraźnie zaczepnej przedstawia się jasno 
Określenie, ewa E tj wyźszy e" a i sią Judńości polski j zapobi àz 
enie, zawarte w tytule Rozmnażaniu się ludności polskiej zapobiedz 
coraz „częściej spotkać można w, piómach ne | nie można, a cały wynik kolonizacyi polega na | tąd dt 
mieckich, Swieżo pod nagłówkiem powyższym | tem, że polaków nietylko nie wypchnięto, do ' je się parlam 
„Frankfurter Volkszeitung“ zamieściła na miejscu ! czego dążono, ale rózszerzyli się nawet po mias- j d 


naczelnem artykuł, omawia acy politykę antipol- | stach ña dalekim zachodzie 1 |selerzysty, od Ulsteru się usuwa, przeto w jego 
ską, do czego dał jej powód zjazd hakatystów w / „Frankturter Volkszeltung" konkluduje więc, | prerogatywy wstępuje rząd prowizoryczny i bę- 
Olsztynie, | że wobec taklego fiaska, zmianą obecnej anti- | dzie wykonywał wszystkie jego czynności, ma- 

j jące na celu utrzymanie ładu i pokaju, tudzież 


śarmawiając się nad rezultatami pracy „Ost- ' polskiej polityki jest obecnie wskazaną. Polityka 


te hrabstwa ulsterskie, które się przez referendum ©. 


wodzą, że mimo poparcia rządowego, mimo kre- | na razie zaspokaja entuzyazm i ambicyę ulster-- `- p 


pchronę wolności ludu i jego przynależności, ! 
jako integralnej części zjednoczonego króle- 
stwa. 

W innej znów rezolucyi zarzucą się gabine- 
łowi złą wolę, która zmusza ulsterczyków przy- 
gotowywać się dalej do oporu przeciw narzuca- 
niu im homerulu. Uchwalono, że Carsonowi po- 
zostawia się uznanie, kiedy mają się rozpocząć 
kroki rozstrzygające. MADE | 

Carson, dziękując za to zaufanie, oświad- 
czył, że nadeszła chwila czynów, gdyż stanowi- 
sko rządu jest niezadowalające, ale hasła do 
wybuchu buntu jeszcze nie dał. Owszem rząd 
jego gotów jest przyjąć wszelkie projekty, by» 
le takie, które dają rękojmię pozostania przy 
Anglii. 
i Trzeba przyznać unionistom, że potrafili nie- 
bezpieczeństwo ulsterskie dobrze stopniować, a 

zarazem opanować, Ponieważ homerule może 
wejść w życie najprędzej dopiero za ośm: mie- 
sięcy, a parlament irlandzki może zebrać się do- 
piero w cztery miesiące potem, pozostaje jeszcze 
dość czasu na targi. 
Niebezpiecznym mógł być dzięń 12 lipca, 
rocznica bitwy dod Boyne, w której Wiihelm 
II Orański przez zwycięstwo nad królem Jakó- 
bem II utrwalił swoją koronę. W ię rocznicę 
corocznie wydarzają się starcia między ulster- 
czykami a irlandczykami. Jak donoszą depesze, 
jw tym roku bez awantur się nie ©beszło. Ale 
nie przybrały one większych rozmiarów. Carson 
trzyma władze silnie w dłoni i cały zapał wo- 
jenny ulsterczyków zwraca w inną stronę. Urzą- 
dzono olbrzymi pochód patryotyczny, któremu 
nie brak było różnych ozdób tradycyjnych. Przed 
Carsonem, którego witano jak króla, kroczył 
herold, od czasu dmąc w trąbę, za nim giermek, 
trzymający nagi miecz w dłoni, a wojska Sirze=- 
Jały na wiwat. Wysłano depeszę hołdawniczą | 
do króla, uczczono pamięć patrona imperyalizmu, 
świeżo zgasłego Chamberlaina, który przez lat 
30 bruździł przeciw dojściu homerulu do skutku. 
„Krói“ Carson gra swą rolę imponująco, 
| 
| 


Tagi I adig myy. | 
| Zamach na życie dia od kilku lat w 


Rosyi „starca“ Rasputina zwrócił znowu uwagę 
"ogółu na działalność rozmaitych „Świętych star- 
ców“ i wszelkich „cudotwórców*, korżystających 
z zakorzenionej wśród ludu rosyjskiego skłon- 
ności do mistycyzmu. i egzaltacyi, która przeja= 
"wia się jaskrawo w sposób dziwaczny w zabo- 
dla wszystkich osób, umiejących 


aa zwią. 
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Powieść wielicka. 
„gz o | (Wnaelkie prawa zastrzeżóno). 
(Ciąg dalszy — patrz M 150). . 

"Ta wiadomość wszystkich czterech nadzwy- 
czajnie zaniepokoiła i zmartwiła, bo jeśli poda- 
dzą swe nazwiska i odsłonią, w jakiej sprawie 
przychodzą, może lch prośba wpaść w. ręce Żu-: 
pnika, a zarazem krójewskiego sekretarza, Ma- 
cieja Wołczyńskiego, a ten wę własnym intere- 
sie przedstawi ich sprawą królowi w jak naj- 
gorszem Świętle. ao 

- Długo nad 
rzekł: 
-— Trzeba nam liczyć na Opatrzność i ła- 
-ske Boską. Zanim nas doszedł gniewny list kró- 
lewski, już z łaski Opatrzności dał nam o nim 
znać Niewierski i wyjaśnił przyczynę tegoż, Pan 
Bóg też błogosławił naszym usiłowaniom, ža- 
den z nas nie zachorzał, nikt nie przeniknął na- 
szej tajemnicy i Bóg szczęśliwie doprowadził nas 
do rezydencyi króla, Dlaczegóż mamy wątpić 
o powodzeniu naszej słusznej sprawy, gdy Opa- 
trzność czuwa nad uciśnionymi i niewinnymi? 
Jutro. raniutko wysłuchamy prymaryi w koście- 
le ojców Bernardynów; pan rajca Handzlowicz 


tem radzili, wreszcie burmistrz 


2 -wygotuje prośbę do króla o wysłuchanie naszej 


" łałoby... i będzie, co Bóg da.. 


050 Mowa ta trafiła do serca i przekonania stu- | 


mim mi am me Pny 
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wzbudzić dla siebie wśród ciemnego ogółu wis- 
rę i poszanowanie, 

Swego czasu odbywano pielgrzymki 
Iwana z Kronsztadu. Miała też okres Świetno- 
ści i cudownego powodzenia jakaś oszustka w 
Petersburgu, którą tysiące zabobonnych włościan 
rosyjskich uważało za nową Matkę Boską— 
ostatnio m szczytu swej wziętości, jako cudo- 
twórca, znajdował się słynny Grzegorz Rasputin, 
głosiciel bezsensownych wierzeń religijnych i le- 
karz wszech cierpień narodu rosyjskiego. Rezy- 
dował on przeważnie w Petersburgu, w samem 
śródmieściu. 

Pielgrzymowały do niego tłumy ze wszyst- 
kich stron Rosyi. Osobliwy też widok przed- 
oi się w jego mieszkaniu w czasie posłu- 
chań. l 

Jacy ludzie gromadzą się w poczekalni Ra- 
sputina? Ludzie dosłownie ze wszystkich sfer 
narodu rosyjskiego — a więc osoby dystyngo- 
wane z najwyższego towarzystwa,  biurokraci 
z rozmaitych szczebli służby. państwowej, damy 
wykwitne w strojach najmodniejszych, a obok 
nich skromnie ubrani małomieszczanie, kaleki, 
nędzarze i włóczęgi. Raspuiin bowiem nie uzna- 
wał różnicy stanów i wszyscy musieli obok sie- 
bie na jednej zasiądać ławie. RK 

Oto obraz przyjęć u niego, odmalowany 
niedawno w jednym z dzienników rosyjskich. 

Do pokoju przyjęć wchodzi Rasputin mię- 
dzy swych czcicieli. Ubrany jest skromnie, nie- 
mal prostacko. Mówi do wszystkich „petentów“, 
bez wyjątku ty. Nawet najwybitniejszą damę 
zwykł klepać dobrodusznie po ramieniu; a dot- 
knięcie to odczuwa każda dama z radością, jako 
wielkie odróżnienie jej osoby. Wszyscy petenci 
wpatrują się nabożnie w oczy Rasputina, istotnie 
jasne i przenikliwe, | | 

Wyznawcy jego wierzą, że Rasputin wzro- 
kiem swym wszystko zdoła przeniknąć i natych- 
miast odróżnić. fałsz od prawdy, dobro ód zła. 
To też wszyscy chciwie wypatrują jego spoj- 
rzenia, ale zarazem lękają się go. | 

- Gdy naiwny. petent zapyta cudotwórcę, czy 
może mu dopomódz, Rasputin odpowiada na to 
gniewnie: „Nie pytaj się tak głupio... naturalnie, 
że mogę pomódz i to wielu ludziom... łaska bo- 
ska spoczywa na mnie. 00 707 i 

Z jakiemi potrzebami i bólami przychodzą 
do Rasputina? Oto skarży się jakiś urzędnik, że 
ma za małą płacę i nie może się doczekać wyż- 
szej rangi. | 


Bezdzietna 
wionego stanu. 

Stary generał o marsowem obliczy, czując 
się osaczonym intrygami, prosi o duchową po- 
moc przeciwko otaczającym go wrogom. 


a wanny sianem ww MAN, ur m 


mężatka życzy sobie błogosła- 


chaczy i uspokójeni ukladli się na spoczynek, 
Zbuydzili się niemal © wschodzię słońca, a 
wziąwszy ma siebie stroje odświętne poszli do 
kościoła QQ. Bernardynów, stojącego w pobliżu 
Zamku. AES 
o Po wysłuchaniu Mszy świętej szli oglądać 
Zamek królewski, podziwiając jego piękność I 
wspaniałość, prócz tego ciągnęła ich ciekawość 
ażeby obaczyć ten gmach, gdzie rozstrzygną się 
losy ich prośby i starań. .. > ola 
„ Gdy tak stali w pobliżu Zamku i oglądali 
most łyżwowy na Wiśle, od strony Ujazdowa 
zbliżała się kawalkata kilku jeźdźców. 
Król jan Kazimierz w czasie pokoj 


u, prze- 


| bywając w Warszawie, lubił zabawiać się towa- 


mi. ze sokołem,a że wiosną przy przelocie 
ptactwa z wyraju łowy były obfite, król wymy- 
kał. się wczesnym rankiem z Zamku w towarzy- 
stwie. kilku dworzan i polował w _ poblizkich 


okolicach Warszawy. i 


| dziś przy pogodnym, wiosennym dniu był 
na polowaniu | wracał obecnie do Zamku. 

Delegaci wieliccy w swych strojach, a zwła- 
szczą Niewierski w paradnym mundurze  Sztyga- 
gara, wyróżniali się bardzo z otoczenia Warsza- 
wy i zwrócili na siebię uwage króla nietylko 
strojem, alę i pilnem przyglądaniem Się Zam- 
kowi. RRC 
się skąd są ci ludzie i dlaczego- przybyli do 
Warszawy. 2, ay ar Ei 

Dworzanin.: 
przed nimi, spytał: 


Król posłał dworzanina, ażeby. dowiedział 


pomknął koniem i stanąwszy 


| 


do | świąt 


pas IA mice EPE í 


Dziewczynie, która z wyglądu wydaie się 
być służącą, sprzeniewierzył Się narzeczony, a 

obliwy batiuszka ma sprawić, aby serce nie 
wierne, nową zapłonętło miłością. , 
Nienleczalnie chorzy oczekują uleczenia, gdy 
święta dłoń starca ich dotknie. 
Jakim sposobem spełnić wszystkie te życze: 
nia? Rasputin wie, jak się to robi, wie, źe lu 
dziom, zabobonnie wierzącym, wystarczy coś 
ogólnikowego zapowiedzieć, lub przyrzec, a Qda 
chodzą uszczęśliwieni, lub conajmniej pokrze- 
ieni. 
i Rasputin był cudotwórcą otoczonym sławą 
wszechrosyjską. Aa e A 
"Są jednak liczni inni tego samego powoła 
nia dobrodzieie, którzy również korzystają z wia. 
ry rosyjskiej w cudownych starców, tylko, że 
klijentela ich jest wyłącznie gubernialna, powiax : 
towa, lub rekrutująca się z jednej okolicy. 


- Zmiany wśród nauczycieli. 
(Dokończenie). l 5 
Mianowani zostal: Domowa natczycielka Ludwf: 


ka Kowslewska— młodszą nauczycielką w jednoklasox 


t 


| 


| syą 800 rb.; 
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— A z których stron waćpanowie przybyli? 
Oburzyli się zrazu na to obcęsowe pytanie 


ale widząc strojnego pana na pięknym koniu, 


WYRES 


odpowiedział Czyżowski uprzejmie: 


wej szkole łódzkiej Nr. 45, z pensyą 600 rb. rocznie; 
wychowanica instytutu Pawłowskiego Helena Gerasis 
mowską—młodszą. nauczycielką szkoly Nr. 45 z pens 
domowa nauczycielka Leolcadya Grażya 
na—młodszą nauczycielką w szkole łódzkiej. Nr. 32 
z pensyą 600 rb. domowa nauczycielka Wiktorya jars 
micka— młodszą nauczycielką szkoły łódzkiej Nr. 25, 
z pensyą 600 rb;. domowa nauczycielka Jadwiga Ki ` 
niarowska-—młodszą nauczycielką szkoły łódzkiej M 25, 
z pensyą 600 rb; domowa nauczycielka 5. Goldberg 
mona nauczycielką w łódzkiej szkole M 2, z pens 
sya rb; nauczyciel szkoły prywatnej Ludwik 
Tworos-—mlodszym nauczycielem szkóły lódzkiej M 4, 
z pensya 800 rb; wychowanicaą kursów pedagogicznych 
Marya Prądzyńska — modse. nauczycielką w szkole 
łódzkiej M 42, z pensyą 600 rb. domowa nauczycielka 
E. Kagan—młodszą nauczycielką w łódzkiej szkole: ży: 
dowskiej M 1, z peńsyą 600 rubli; wychowanica kure. 
sów pedagogicznych żeńskich R. Borenstajn—mlodszą 
naaczycielką w żydowskiej szkole lódzkiej M 7, z pen: 
syg 8600 rb; nauczyciel szkoły prywatnej Szeweł Pels 
ler—młodszym nauczycielem w łódzkiej szkole żydowe 
skiej M 5; wychowanica kursów pedagogicznych Hgs 
lena Berlin— młodszą nauczycielką w szkole łódzkiej 
MT, z pensyą 600 rb; domowa nauczycielka Anna 
Epstajn— młodszą naucz. w łódzkiej szkole M2, z pens 
s73 600 rb; wychowanica kursów pedagogicznych Roj: 
zla Rozencwają — młodszą nauczycielką m łódzkiej 
szkole M7, Z ponsyĄ 600 rb.;. wychowanica kursów 
edagogicznych Róża Długosz—mlodszą naucz. w szkos 
e żydowskiej M 2, pensyą 600 rb.,  wychowanica kure 
sów pedagogicznych Olga Kratnik — młodszą nauczy: 
cielką szkoły lódzkiej JR 8, z pensyą 800 rb;. domo» 
wa nanczyciaka Marjam brenkiel--nilodązą. nauczye i 
cielką w szkole łódzkiej M 1, z pensyg G00 rubli, | 
rocznie, k KB 


a) 


— Grzecznie waszmość, panie kawalerze, 
pytasz, grzecznie ci odpowiem. Przybywamy 
2 dalekich stron, bo z Wieliczki. O 
— Czy w interesie? > 
— Pragniemy u stóp krója 
żyć naszą żałobę i krzywdę, 

=— Dziękuję waćpanom, — skłonił się im | 
dworzanin i- skoczył do nadjeżdźającego króla, | 
zdając sprawę z polecenia, 5, | 

"Wspomniał król na swój surowy wyrok'l 
grzywgy nałożone na Wieliczkę, Tknąło go su” 
mienie, że sprawę sądził, nie wysłuchawszy 
strony obwinionej; natychmiast zwrócił konia: 
ku stójącym mieszczanom wielickim, a podjechaw= 
szy, rzekk |< SME 

“> — Dziś na dwie godziny przed południem 
stawcie się w Zamku do pana sekretarza Ma- 
cieja Poniatowskiego, — i skłoniwszy głową na 
pożegnanie, odjechah 0 00500; 

- Zbliżającego się 


jegomości | zło- 


na widok majestatu królewskiego oniemiał i siąf 
jak słup. Doplero gdy król odjechał, zawoła 


rzerażeniem: 
— Sam króli © A i 
„. Burmistrz I inni spojrzéii na niego zdziwie” 
ni wykrzyknikiem i burmistrz spytał, przeszuky* * 
jąc oczyma. okna zamkowe 0 --.— 
am Gdzie król? SBS CY kosza | 
= len, co był przed chwilą tutaj. .- 
o Czy podobna? Mylisz sięl . ./. 
nasz i pań 


m. 


—- Jako żywo, to był król 
znam go przecięż z wyglądw 0. 


króla, gdy był tuż blizko 
poznał Niewierski. Zdarł z głowy czapkę, ale 


DEINER 


Charakterystyczną cechą koncertów orkie- 
stry W. S. O. a przedewszystkiem benefisów zna- 
nego i utalentowanego jej dyrektora Sielskiego 
jest pierwszorzędny, wykonany starannie i arty- 
stycznie program, gromadzący stale tłumy publi- 
czności, a co za tem idzie—moc kwiatów i okla- 
ków. 

p Wczorajszy koncert benefisowy w Heleno- 
wie przewyższył pod względem artystyczno-mu- 
zycznym wszystkie dotychczasowe, gdyż dyre- 
ktor Sielski rozporządza obecnie wyborną przez 
ziebie stworzoną, orkiestrą symfoniczno-dętą. 

O talencie kapelmistrzowskim p. Sielskiego 

isano I mówiono wiele, dziś jednak raz jeszcze 
należy podkreślić tą życie, jakie genialny artysta 
wiewa w każdy wykonywany utwór, zachowując 
przytem sty] właściwy, przy niezwykle umiejętnie 
stosowanych efektach dynamicznych i podkreśle- 
miu każdego poszczególnego tematu melodyi. 
> Z prawdziwą też rozkoszą słuchało się wczo- 
taj zarówno lżejszego popołudniowego koncer- 
tu, — dopełnionego „Śpiewem”* mandolin, jak 
4 wielkiego wieczorowego, na który złożyły się 
‘tak potężne arcydzieła jak; tantazye z oper 


„Oberon*— Webera i „Wilhelm Teli" Rossini'ego, 


Moniuszki. | 

Punktem kulminacyjnym koncertu była wspa- 
niałe 1 stylowe wykonanie uwertury Czajkow- 
skiego „Rok 1812*; oklaskom i wywoływanióm 
końca nie było, benefisanta obdarowano kwie- 
ciem i wieńcami, z których jeden olbrzymich 
rozmiarów miał na szarfach napis: „genialnemu 
wykonawcy wiekopomnego wynalazku* (jedyna 


w świecie muzycznym orkiestra dęto-symio- 
niczna), 
sę M. J. M. 


CETHRI TENE 


GZAKL 


p mą 


ZY 


miu?" donosi: © M KO 
| „Dówiadujęmy stę, że przybyło do Pozna- 
- fla czterech maryawitów, w ich liczbie biskup 
Próchniewski — zdaję się—takżę biskup Kowal- 
ski W dalszą drogę wybierają się delegaci ma- 
ryawiecy do Berlina. 
Na co I po co? W Królestwie ruch marya- 
wicki upada sromotnie; czy dlatego pragnie się 
tutaj spróhować szczęścia? Może I tym razem 
za pośrednictwem hakatystów, do których już w 
swolm czasie — jak wynika z dokumentów Ost- 
markenferajnu-—zwrócono się po pieniądze? Jak 
należy soble tłumaczyć ekspedycyę do Berlina?" 


KALENDARZYK TERMINOWY. 

© IMIONA SŁOWIAŃSKIE. Dziś Dzierżykraja. 
Jutro Unisław, 
E. PRZEGLĄDÓW" tofiródek Grand-Hote" 

dł Pasażu-Meyera). D.iś | jutre ope 
dzia" | farsa p. t „Skutki pijaństwa" 


Godzięnni koncert W.$,O, 

skiego. Początek o g.7 więcz. 
aa (Plotrkowska nr. 91) 
d 


tw 


arty codziennie od gor 


Wiadomośc 
(—) Kongres eucharysty 
rodowym kongresie eucharystyczi 
rozpoczynającym się w dniu 2 


"W międzyna- 
m 
ksander Kakowski, mający tam przybyć w towa: 


warszawskiego, księdza prałata Aleksandra Galia. 


Koncert benofisowy dyr. A. Sielskiego. 


„Samson i Dalila“ i „Lohengrin*, uwertury | 


utwory Liszta, Paderewskiego, Czajkowskiego, 


tuti- | 


| 
uchylił prośbę dyrekcyi 


lowa. Gościnne występy Rapackiego l 


dz. 4 pol do 10 wlacz, 
"godziny 12 w poludnie dą 


erza, Karola Endega 


m w Lourdes, | 3 
(04 M. Uczęstni: | 
czyć będzie J. E. arcybiskup warszawski ka. Ale- | 


rzystwie regensa  metropoliialnego semiiaryiim | 


| 


Z powodu rozpoczynającego się kongresu, 
w niedzielę d. 26 b. m., we wszystkich kościo- 

łach warszawskich i całej archidyecezyi warszaw- 

skiej, o g. 10 rano, odprawione będzie uroczys- 
te nabożeństwo, z wystawieniem Najświętszego 
Sakramentu i suplikacyami, zakończone solenne- 
mi nieszporami, 

(m) Odpust w Łodzi. W nodchodzącą nie- 
dzielę w kościele św. Stanisława Kostki, odbe- 
s odpust ku czci Matki Boskiej szkaple- 
rznej, 

(a) Odpust w Łaglewnikach. W niedzielę 
nadchodzącą w kościele pofranciszkańskim w Ła- 
giewnikach, odbędzie się uruczystość odpustowa 
ku czci Najświętszej Maryi Panny Szkapierznej. 


EARI z 


w. AE m. ad. e 
mił" ARK ad: ZAS | 


| KR OW! KA, 


(m) Z kościoła św. Stanisława Kostki. Bu- 
dowa wieży na kościele św. Stanisława Kostki, 
postępuje nader powoli a nawet zachodzi obec- 
nie obawa zupełnego wstrzymania robót, a to 
dla braku funduszów. Komitet budowy, pragnąc 
jaknajrychliej ukończyć budową tej wspaniałej 
: świątyni, by w całej okazałości oddać ją da użyt- 

ku publicznego, na wczorajszem zebraniu uchwa- 
l zwrócić się do ludzi dobrej woli, by poparli 
materyalnie dążenia komitetu, | 
Niechaj ofiąrodawcami kleruje zasada: bis 
dat qui cito dat (dwa razy daje, kto 
szybko daje). 
Wątpić nie należy, 
pozostanie bez echa, 
(—) Wykup kolel fahkryczna-łódzkiej. Rząd 
fabrycznej kolel łódz- 
e w sprawie przedłużenia koncesyi ną lat dzie- 
się 


że odezwa komitetu nie 


(> Drobny kredyt Według Sprawozdania 
centralnego komitetu do spraw drobnego kredy- 
tu w Królestwie . Polskiem do 14 stycznia roku 
1914 istniało 116 towarzystw kredytowych, z bi- 
lansem rb. 9,040,846 towarzystw. oszcz,-pożyczk. 
było 749 z bilansem rb. 86,333,022. 

(e) 0 dzlałalność kooperątyw. Piotrkowski 
komitet gubernialny do spraw drobnego kredytu 
rozesłał do wszystkich towarzystw pażyczkowa- 
oszczędnościowych memoryał w celu zebrania 
danych, dotyczących określenia rozległości tere- 
nów działalności kooperatyw. 

W memoryale tym zażądano odpowiedzi na 
pytania następujące: 1) jaka jest nazwa miejsco- 
zaludnionych; 2) odległość ich od za- 
rządu towarzystwa; 3) ilość gospodarstw, lub 
domów; 4) wreszcie liczba członków do d: 1 
stycznia 1914 r. | 

(e) Z drobnego kredytu. Na ostatnim po- 
słedzeniu piotrkowskiego komitetu gubernialnego 
do spraw drobnego kredytu zatwierdzono usta- 
wy następujących nowych towarzystw. pożyczko- 


wości 


wo-oszczędnościowych: 

1) Krzepickiego żydowskiego Towarzystwa 
pożyczkowo-oszczędnościowego. 

- 2) Sędziejewiekiego chrześcijańskiego Towa- 
rzystwa pożyczkowo-ószczędnościowego. 

(e) Maryawioka kasa pożyczkowo-oszczędno- 
śdcłowa. Według przedstawionego w tych dniąch 
do władzy sprawozdania maryawickiej kasy pos 
życzkowo oszczędnościowej w Łodzi za rok 1913 


173 rb. WETO 3 
Pożyczek wydano na sumę 13.345 rb. od 
których obliczane „są procenty w stosunku 8'/4 


proc. > | | 
Procenty Q v obliczane są w stoe 
sunku 4,750.. e 


Członków kasa Hezy 435. `O 


-= (h) Naprawa brukó 
wnlanych,. podmytych 
:stepuje bardzo: poma 
„do reparacyi o 
około Nawrot, a że 


nai ,„ więc ruch. koławy 
jest na ulicę Piotrkowską. ` 

= (e) O fundusz na plantacye mf 
gubernialny piotrkowski na skutek p 


Rząd 
rzedsta wie- 


ROZWÓJ. — Piątek, ania 17 lipcu 1514 m 


kapitał zakładowy tej kasy wynosi 8.248 pb, ka- 
pitał zapasowy 83 rbu wkłady 6.637 rb, zysk 


a | Mia. 


nia magistraiu łódzkiego o. przyśpieszenie wy- ' 50 ząaalarmowano oddziały il i IV straży ogniQ» 


O A O WODO AO OE AO, OOO NA 
7 
pi 


eimie A a E s aaa EEE 


jednania funduszu 10,000 rb. na ulepszenie plan: 
tacyi miejskich, zawiadomił magistrat, że wina w 
opóźnieniu wyjednania funduszu tego spada na 
sam magistrat, ponieważ nie dostarczył dotąd 
tych materyałów, jakich zażądano dla wyjednącia 
kredytu. g 

(e) Z handlu zbożem. Ceny zboża na ryn 
kach łódzkich. według notowań towarzystwa rol: 
niczo-handlowego są następujące: a 
Pszenica 240 funt. 7.30 — 7,50, żyto 230 
funt. 5.80 — 6.00, jęczmień browarny 200 fun-. 
tów 550 — 5.75, jęczmień na kaszę 4.30 — 4.50, 
owies 140 funt, 3.55 — 3.80, koniczyna czerwo= 
na 230 funt 75 rb. — 80 rb., koniczyna biała 

70 — 80, tymotka 180 funt 14 — 20, wyka 
260 funt. 7.50 — 8.25, peluszka 260 funt, 7.00 — 
8.00, groch 260 funt. 8.00 — 8.50, groch „Vic- 
toria* 11.00 — 12.50, łubin niebieski 260 funt. 
6.00 — 6.75, łubin żółty 7.50 — 8.50, łubin bia- 

ły 6.00 — 6.50, seradela 120 funt, 5.60 — 6.20, 
rajgras angielski 100 funt. 6.00 — 9.00, rajgras 
włoski 9.00 — 12.00. 

(a) Ruch strajkowy, W fabryce J. Gutmana 
rzy ul. Cegielnianej 108, 78 robotników zgło- 
siło żądania ekonomiczne i porzucili pracę, e 


(X) Zjazd hyglanistów, Na zjazd hygienis- 
tów, jaki rozpocznie się we Lwowie jutro wie- 
czorem, wyjechali z Łodzi następujący lekatze: 
Garlicka, Handelsmann, Mikulski, Skalski, Ster- 
ling i Frenkner. | 

(D Na przyjęcia prezydenta Francyl. P. An- 

toni Bernard wyjeżdża dziś do Petersburga, jako - 
delegat kolonii francuskiej w Łodzi.na przyjęcie 
prezydenta republiki francuskiej Poincarego. 

(a) Z akoyzy. Prezes zarządu akcyzy gub. 
piotrkowskiej i kaliskiej r. st. Matuszewicz po- , 
wrócił do Kalisza z urlopu i zaczął pełnić swa 
obowiązki. a A 

(x) Inspektor drukarń, p. Lisiewicz, przepro- 
IG się na ul. Wólczańską M 10%, mieszkania 
M 17. = i 
(a) Poświęcenia lokalu. Jutro o godz. 12 

w południe odbędzie się uroczystość poświęce- 

nia lokalu rolniczo-przemysławego Towarzyst= 

wa ae kredytu przy. ulicy Andrzeja 
nr, . á ` È > SDE 

(h) Zebranie ogrodników. Wczoraj w lokalt» 
własnym ar. 14 przy ulicy Ogrodowej, pod prze- 
wodnictwem prezesa p. Józefa Fiejwowskiego, 
odbyła się posiedzenia członków związku. 
Obszernię omawiano sposób niszczenia 
owadów na jabloniach, wprowadzony przez p. 
Wesołka w ogrodzie p. Herbsta z bardzo ko- 
rzystnym wynikiem. Zebrani p. Wegołkowi wy- 
razili podziękowanie. p, 
(m) Z kroniki sądowej. Wczoraj, w drugim < 
dniu kadencyi w Łodzi drugi wydział piotrkow=- | 
skiego sądu okręgowego sądził następujące o 
sprawy: e OE 
— Jakóba Richa, 25 |, oskarżonego 0 to; 
że w dniu 25 stycznia 1914 r. będąc uzbrojony 
w łom, którym mógł zadać śmierć lub kalectwa 
wyłąmawszy drzwi dostał sią do mieszkania i 
zamkniętego sklepu Kisla Sokołowskiego, przy. 
ul, Widzewskiej 37, skąd skradł różne rzeczy 0- 
rag 3-—3 rb. gotówką, z OE E 
Na sądzie B. nie przyznał się do winy; pa: 
zbądaniu Świadków sąd skazał Richa na pozba- 
wienie wszystkich praw i (wilejów i oddan 
do oddziałów. okoo 


ma 


NE 


, oskarżone- 
13 r. w porozumieniu 
dł ze sklepu rzeźnickie- 
| Ziętkowskiego przy ul. Zielonej 44, 
artości 3 rb. p 
Sąd skazał Kozła na 


cztery miesiące więzie« 


(m Pożar fabryki W nocy o godz. 2 min, 


SRA U EASA I AREAS 


ej ochotniczej na ulicę Łomżyńską nr. 22 do 
przędzalni Adolfa Hillera. Gdy na miejsce wez- 
ania przybył IV oddział, ogień szerzył się już 
na dachu przędzalni i zagrażał sąsiednim budyn- 
kom jak kotłowni i innym. Na wezwanie syreną 
lstawiły się do ognia IH, V, VII i VII oddziały 
gtraży ogniowej ochotniczej i straż ogniowa 
(miejska; wspólnemi siłami ogień ograniczono. 
Spalił się tylko budynek fabryczny. 
+, Wczoraj przędzalnię p. Adolf Heller sprze- 
(dat, nowonabywcy się jeszcze nie usadowili. 
; Przyczyna pożaru narazie niewiadoma, stra- 
ty obliczają na 100,000 rubli, | 
« (e) Nieszczęśliwy wypadek. W tych dniach 
(wiceprezes sądu okręgowego piotrkowskiego rz. 
r, st p. Stanisław Śrzednicki uległ w Warszawie 
mieszczęśliwemu wypadkowi. Wsiadając Śpiesznie 
do odchodzącego pociągu, poślizgnął się na 
schodach wagonu i zawisł na lewej ręce, zacze- 


piony pomiędzy antabami wagonu, skutkiem ! 


czego ręka uległa złamaniu. Pana S. przywie- 
ziono do Piotrkowa, gdzie pozostaje na kuracyi 
w swem mieszkaniu. Wypadek ten jest tem do- 
tkliwszy, że p. S. jest człowiekiem wiekowym. 


(m Pimny zatwiordzomoa. Wydział techniczny 
tządu gubernialnego piotrkowskiego zatwierdził piany 
na budowle następujące: Tow, akc. oświetlenia elek= 
trycznego z 1886 roku—na oficynę i portyernię przy 
ulicy Benedykta N 100, oraz składów przy ulicy Wi- 
dzewskiej Na 6% Henryka Krauzego—na d-piętrową 
oficynę i pralnię przy al. Radwańskiej M 42%; Calela 
i Wolkowicza—na 4-plętrowy dom i dwie oficyny przy 
ulicy Stodolnianej N 10; małżonków Laba—na olicy- 
nę I zabudowania gospodarcze przy tl, Bobowej M 25; 
Jana Kolejwy—na 4-piętrowy «dom mieszkalny i zabu- 
dowania gospodarcze pizy ulicy Warszawskiej M 8; 
Józefa Rogalskiego—na 5-piętrowy dom mieszkalny 
przy ul. Jeneralskiej Ms 17; Leona Plichala—na orąn= 
żeryę, szopy i baseny przy ulicy Karolewskiej Nr. 10; 
Hesslera—na oficynę, w ceiu urządzenia 'w niej ślusar= 

„ni przy ul. Wodnej Nr, 18. 


(a) Ogiędziny komisył. Komisya technicznow 
budowlana przy magistracie dokonała w tych dniach 
oględzin następujących nieruchomości: 5-piętrowe ofi- 
cyny Ludwika Kozlowskiego przy ui. Średniej Nr. 50 
i S-pigtrowej oficyny Karola Brzezińskiago przy ulicy 
Przędzalnianej Nr. 15, Komłsya przyjęła budowle z wa- 
runkiem, aby właściciele zabrukowali podwórza w ciąu 
gu. 2-ch tygodni; Ś-piętrowego domu- mieszkalnego 
Mendla Dobranickiego przy ul Ewangelickiej Nr. 7. 
Doin ten komisya przyjęła; 4-piętrowego domu miesz- 
kalnego Franciszka Sindermana przy ul. Przędzalnia- 

: nej Nr. 36. Komisya dom ten przyjęła z warunkiem 
jednak, aby: 1) znajdująca się na temże terytoryum 
budynki drewniane zburzyć, 2) mieszkania na par- 
* terze, gdzie panuje wilgoć, osuszyć, 5) urządzić miesz- 
kanie dla stróża w domu frontowym i 4) zaprowadzić 
chodnik przed domem według nowych przepisów; pię- 
trowego domu mieszkalnego Wajlbacha przy ul. Spor- 
nej Nr. 11; Z-piętrowej oficyny Bertolda Kaulbarsa 
przy ul, Spornej Nr. 8, oraz domu mieszkalnego Sta- 
. «pisława Zielińskiego przy zbiegu ulic Źródlanej i Chło- 
- dnej Nr. 1, Budynki te komisya przyjęła. j 
>. (a) Kary administracyjne. Gubernator plotr- 
kowski: skazał następujące osoby: Leonarda Laskow- 
skiego za sprzedaż rewolweru bez pozwolenia na 3 
miesiące aresztu; Ajzyka Morczyka za przynięsienie 
do aresztu noża i usiłowanie podania go więźniowi— 
na i mies, aresziu; Moszka Joskowicza za opór po- 
Jicyi—na 5 mies, więzienia Wacława Kotowskiego za 
użycia noża w bójee—na 3 mies. więzienia; . Bronisław 


wa. Hendycha za nożowiectwo—na 3 mies, w; Woj 


ciecha Święcickiego i Augustae Rela za przechowywa- 
nie broni palnej—po 2 mies. w; Stanislawa Skwarec- 
kiego, Adama Skwareckiego, Józefę Skwarecką, Woj» 
ciecha Krzyżanowskiego i Stanislawa Kowalczyka za 
' hultajstwo--na mies. w; Józefa Olendorfa, Antoniego 
Kujowiaka i Stefana Lerela za zadania ren nożem 
Plotrowi Kubikowłna č mies, więzy JózefasLeopolda 
Swiątka, Józefa Wojeckiego I Zygmunta Kryszkow» 
skiego za hultajstwo—po 3 mies, w; Romana Kapista 
za awanturowania się w areszcie—na 5 mies, więzie- 
nia; Jana Brużyńskiego za nożowiectwo—na ð miesiąw 
ce więzienia; Fryderyka Sznajdra, Fraciszka Benke i 
Józefa Augustyniaka za zadanie ran agentowi policyj- 
nema Antoszczakowi—na 5 mies. w. i Teofila Front- 
czaka za nożowiectwo—na 5 miesiące aresztu 
(a) Na gorącym uczynku. Do mieszkania 
stróża domu Nr. i8 przy ul. Skwerowej wszedł nleja= 
ki Antoni Mikunda i skorzystawszy z nieobeeności 
stróża, Józefa lzdebskiego, skradł zegarek srebny. 
W tej chwili wszedł do swego mieszkania stróż, a Spox 
. strzegłszy brak zegarka, aresztował Mikundę i odpro- 
` wadził do cyrkułu, . 
i (a) Amatorzy monopolu, Pollcya aresztowa- 
ła Jana Grossmana i Antoniego Krzemienia, którzy 
przed 10-ciu dniami dokonali napadu. na transport mo- 
, popolu na ul. Zagajnikowej. g : 
Aresztowanych osadzono w więzieniu łódzkiem, 
(a) Pod kołami tramwaju. Na ul. Piotrkow- 
skiej przed domem Nr. 276, pięcioletni syn Stanislaw 
Midzik, pozostawiony 
: tramwaju, doznając cą 
|. Poszwankowane 
Anny Maryi. 
` (M Bgleń w szarpaczach. 


żkich obrażeń calego ciała. 
ziecko przewieziono do szpitala 


Wczoraj o godzi 


i 


f 


| 


| 


EPorAOA, 


ty, Ogień ugasiły II-gi I IV-ty oddziały straży ognio- 
wej ochotniczej i straż miejska. 

Robotnicy, pracujący w szarpaczach, 41-letni To- 
masz Piuda { 27-letni Józef Płoszaj, chcieli ogień nga- 
sić, lecz się poparzył boleśnie. Obu opatrzył lekarz 
Pogotowia, 

(p) Napady. Wczoraj rano w lesie miejskim w 
stronie ulicy Konstantynowskiej na kotlarza Oskara 
Baumgestena, lat 27, przechodzącego przez las napa” 
dli dwaj Judzie, którzy tępem narzędziem poranili go 
w głowę, czoło, oczy i twarz. 

Rany opatrzył lekarz Pogotowia. 

— Tegoż dnia po poludniu na ulicy Wschodniej 
Nr. 4 w miejscu przechodniem jakiś drab napad! An- 
nę Kozłowską, praczkę, lat 51, uderzeniem pięścią w 
glowe, ogłuszył ją i zrabował jej 15 rubli, poczem 
zbiegł, 

Samowiedzę przywrócił jej lekarz Pogotowia. 

(p) Z dachu. Na ulicy Ogrodowej Nr. 50 Józet 
kam mularz, lat 22, podczas pracy na budowli spadł 
z dachu z wysokości Z-go piętra, przyczem nadwyrę- 
żył kręgosłup i poiłukt lewe biodro. 

Pomocy doraźnej udzielił mu lekarz Pogotowia. 


(p) Zwłoki wa ulicy, Wczoraj wieczorem na 
niey Łąkowej Nr. 24 znaleziono zwłoki kobiety, lat 


sma m” 
pa" E 


| około 50, z nazwiska nieznaneł. 


pa 


bez dozori, wpadł pod koła 


| Z liczby tej, 


jmie pół do f-ej w szarpaczach przy fabryce Fiadaj- . 
izena Oi,- Widzewska 


t 


-p Zgoda”. 


EZ t me '. 


Śmierć stwierdzi! lekarz Pogotowia. 

Przyczyna zgonu na razie nieznana. 

(p) Z ueztu zemdlał na ulicy Olgińskiej czło” 
wiek z nazwiska nieznany, lat około 20. l 

Pomocy dorażnej udzielił mu lekarz Pogotowia. 


%* 


` (a) Kasy chorych w Zglerzu. Onegdai w Zgie- 
rzu odbyło się nadzwyczajne zebranie pełnomoc- 
ników kasy chorych fabryki Bredsznajdra i Bro- 
dacza przy. ul. Łódzkiej. Przewodniczył p. L. Bred- 
sznajder. sp | Me 
Uchwalono wydawać zapomogi.chorym człon- 
kom kasy od 1 dnia zachorowania. Jeżeli cho- 
roba uczestnika kasy trwa nie dłużej jak 2 dni, 
to taki chory, w myś! uchwały powyższej zapo- 
mogi nie otrzymywa. £ l 
Na stałego telczera powołano p. Leona Do- 


„molążka. 


(a) Ze zgiarskiej „Zgody“. W niedzielę dnia 
19 b. m. po poł, w sali Towarzystwa śpiew. 
„Lutnia w Zgierzu, odbędzie się ogólne zebra- 
nie członków tamtejszego stowarzyszenia spoż. 


' Porządek, dzienny zebrania obejmuje spra- 
wdzdanie z działalności stowarzyszenia za pierw- 
sze półrocze. 

(a) Wyścigi cykliatów. Pabianickie Tow. cy- 
klistów urządza w nadchodzącą niedzielę wielkie 
wyścigi torowe. z udziałem  pierwszorzędnych 
jeźdzców Królestwa. l 


(a) Fatalne zadraśnięcie. Obywatel Pabianic, 
lat 58, Edward: Morawski, zamieszkały przy ul. 
Ogrodowej, zadrapał się na szyi paznogciem. 
Podczas golenia na drugi dzień M. podrażnił 
rankę, w rezultacie czego nastąpiło zakażenie, 
wskutek którego pomimo usilnego ratunku, Mo- 
rawski zmarł na trzeci dzień po skaleczeniu. 


= (a) Sumłenny dozorca. W pabianickim aresz- 
cie miejskim przebywał dłużnik tamtejszego Tow, 
wzajemnego kredytu, niejaki Szmuł Sinicki. 
aresztowany na żądanie tegoż Towarzystwa. Żo- 


na aresztowanego starała się przekupić dozorcę | 


aresztu Góralczyka, dając mu 50 rb. i obiecała 
drugie tyle, w razie ułatwienia ucieczki areszto- 
wanemu. Góralczyk otrzymane pieniądze wre- 


czył burmistrzowi Śchreyerowi, komunikując o | 


Ach pochodzeniu. Wobec tego, Sinickiego wysła- 
‘no etapem do Łasku, do rozporządzenia sędzie- 
go śledczego, a Góralczyk otrzymał w nagrodę 


„od Tow. wzaj. kredytu 25. rb. 


(a) Epidemia szkarlatyny. W Karnyszewi- 
cach pod Pabianicami szerzy się w zastraszający 
sposób szkarlatyna wśród dzieci z wynikami 
śmiertelnymi, : A: | 


* -Z WARSZAWY. 


* Kasy chorych — = o 

Podług danych głównego oddziału przemy- 
słu, dotyczących okręgu przemysłowego war- 
szawskiego, na zasadzie prawa o zabezpieczeniu 
robotników do dn. 1 czerwca st, stylu, utworzo= 
no 478. kas chorych z 274,753 uczestnikami, 
„z dniem wskazanym prawidłowo 
funkcyonować zaczęło zaledwie 231 kas z 134,660 
robotnikami uczestnikami, czyli zaledwie 50 


Nr. 182) zapaliły się stare szma i procent, a: | SOA 


ROZWOJ — Piątek, dnia 17 pca 1914r. 


4 æ Warszawa-Paryż na rowerze, <. ` 
Wczoraj o godz. 3 min. 30 rano, wyruszytą 
z Warszawy do Paryża wycieczka T. W. C. zło- 
żona z czterech osób pp. kapitana Budziszewa 
skiego, Maryana Fuksa, Feliksa Wojtkiewiczą 
i Henryka Herbsta, | | szw. 
* Ostatnia posługa. , | 
| Wczoraj o godzinie 5-ej po poł. z t. zy. 
| rampy umarłych na dworcu kolei warszawsko. 
' wiedeńskiej odbył się przy bardzo licznym udzia- 
| le publiczności pogrzeb zwłok Kazimierza Łaza. 
| rowicza, urzędnika Tow. kredytowego m. War- 
szawy, żałożyciela i wydawcy pisma „Naróds, 
| zmarłego w Krakowie dnia 8-go b. m. =- ” 
i Nad grobem przemawiał pan Stanisław Kos 
zicki. 


+ ZKR 


ÓLESTWA. 


Zjawisko śwletine Onegdaj przed za 
chodem słońca, jak donosi „Gaz. Rad.*, mie- 


' szkańcy letniska Rajec l wsi Antoniówka pod 
Radomiem obserwowali dziwne zjawisko: świe- 
tine, jakie ukazało się na niebie, zasnutym gę- 
sto chmurami nadciągającej burzy od strońy po- 
łudniowo-wschodniej. Początkowo” ukazał" się 
krzyż równoramienny. barwy ciemno-morelowej, 
poczem ten przeistoczył się w promieniste koto, 
tejże samej barwy, tylko nieco: jaśniejsze. Po 
paru minutach wszystko znikło. © 5 
Katastrofa lotnicza. Wczoraj. o. godzinie 
.6 wieczorem lotnik wojskowy: Rudolf Karklin 
z 14 lotniczego oddziału warszawskiego, doko- 
„nawszy z pomocnikiem wzłotu w pobliżu Ra 
domia, spadł wskutek pęknięcia drutu przytrzye 
mującego prawe skrzydło. | e, 
| Lotnicy wyszli z katastrofy cało, uszkodze: 
niu uległo śmigło i prawe skrzydło. ` 
Aeroplan wysłany będzie koleją do War 
szawy, | i 


WY I RUSI; 


oomnnn 


zin 


Wymordowanie rodziny milionera. Dziś w no 
' cy nieznani zbrodniarze w Białej Cerkwi zabili 
: milionera. Zaka, jego żonę, czworo dzieci i niań: 
| kę. Kobiety rozbójnicy zniewoliłi. ° = .- 
l Zbrodnia dokonana była w celu rabunku: 
| „ Zajścia w eerkwi W Kijowie w. cerk 
| Pritisko-Nikolskiej . miał się odbyć ślub I. Oku- 
| niewa z Katarzyną M. Gdy młoda para przybyła 
"do cerkwi, zjawiła się młoda kobieta. *Paulima 
| Lining | oznajmiła, iż nie dopuści . do ślubu. 
i W cerkwi wywiązała się sprzeczka, która nastę- 
| pnie przeszła w.bójkę, W bójce wzięli udział 
| znajomi L. oraz cały orszak ślubny.. .Policya 
| usunęła walczących z cerkwi i. odprowadziła „do 
cyrkułu dla spisania- protokułu. lub. się nie 
Klęska deszczowa. Na Wołynin: od. trzech 
(tygodni z małemi. przerwami. leją: deszcze. Siano 
skutkiem tego w. niektórych okolicach zgniło: na 
pokosach. Na gruntach lżejszych ` na- Polesiu 
rozpoczęto sprzęt żyta, lecz deszcze ogromnie 
| przeszkadzają. 


- Na pszenicę pada rdza.. Ziemniaki w nisl 
i zdradzają objawy gnilne. 


Lan m a NZ NA A wa 


nach w nać wybujały 
-irochy przyrażóne. - o, NEJ 

W pow. krzemienieckim 1 -dubieńskim gre 
dy olbrzymie wyrządziły szkody, Słowem, ho" 
roskopy. przyszłych plonów, które przedstawiały 


| się bardzo różowo, zaczynają zawodzić. 


© Z dzielnie polskich, = 


Z KRAKOWA: Akademia górnicza. 
Minister robót publicznych © ustalił * ostatecznie 
otwarcie akademii: górniczej w Krakowie na paź” 
dziernik r. b.. ea a A E E a 

Uczniowie szkół średnich z Królestwa Po 
skiego przyjmowani będą .do akademii . narówsi 
zmaturzystanii austryackim. = 00 0o ne 

| ŻE. LWOWA. Nowy konsal nie 
miecki. Następcą ;konsula niemieckiego we 

ida na miejsce Fettera, znanego“ z konszach* 
tów z rusinami i przeniesionego wskutek re 


m 160 


welacyi redaktora Krysiaka do Odesy, ma być 
mianowany konsul niemiecki w Białogrodzie Roes- 


gner. 


W Poznaniu zmarł współpracownik ni 
ka Poznańskiego" ś p. Konstanty Kościń- 


e Zmarły brał czynny udział w życiu społecz- 
nem i narodowem. 

— Okropny wypadek. 
diz gą Po samochód, w którym jechali ks. 
prob. Cyra z Drzycimia oraz państwo Jaroszew- 
scy z Lubawy z dwojgiem dzieci. 

Ks. Cyra został zabity na miejscu, 


Onegdaj 


dzieci 


gdy państwo J. wyszli z lekkiemi ranami. 


Tragedya zbrodniarza. 


umma 0h marazm 


W Uralsku popełniono niezwykłą zbrodnię, 


której szczegóły przypominają krwawe motywa ' 


z Rigoletta. 

Pewien handlarz bydła, powracając z córką 
do domu, zauważył, że ktoś za nim ciągle po- 
„dąża. Obawiając się napadu, oddał znaczniejszą 
sumę pieniędzy, jakie miał przy sobie, córce, 
" kazał jej iść do wuja, który niedaleko stamtąd 
mieszkał. | 

Po chwili córka, odszedłszy, usłyszała za 
soba straszny krzyk. Przestraszona poczęła biedz 
"pędem do domu wuja i wpadła tam na pół ży- 
wa ze strachu. Ciotka uspokoiła ją i kazała jej 
iść spać razem ze swoją córką. Obie dziewczy» 
ny położyły się razem na jednem łóżku. Jedna 
usnęła, druga zaś zdenerwowana ucieczką, usnąć 
nie mogła. l | 

W nocy przyszedł do domu wuj, a dziew- 

czyna usłyszała, jak mówił do żony: „Zamordo- 
wałem go, ale pieniędzy przy nim nie znalazłem”, 
W jednej chwili dziewczyna domyśliła się, że to 
o jej ojcu mowa, a obawiając się o swe życie, 
uciekła przez okno, dążąc ku miastu. Przyszedł- 
szy iam o świcie, zaalarmowała policyę, Gdy 
nadeszli przedstawiciele władzy, zastali rodzinę 
„W. rozpaczy. 
„Zbrodniarz, domyślając się, że pieniądze je- 
- go brata ma córka, którą zabity wysłał do nie- 
go, wszedł w nocy do pokoju i będąc przekona- 
ny, że zabija ją, zamordował własną córkę, Zbro- 
dniarza i jego żonę aresztowano. 


Z życia zwierząt. 


premaera 


Pewien ziemianin, przechodząc przez pole, 
zauważył, że kilka wron napadło na młodego 
„zajączka i usiłowały go zadziobać, Odpędziw- 
szy napastników, zabrał do domu poranione 
zwierzątko | oddał pod opiekę kotce, której 
poprzedniego dnia wydarto kocięta, żeby je 
"to Okazało się, że instynkt macierzyński 
«m kotki wziął górę nad wrodzoną drapieżnością, 
nietylko bowiem przyjęła narzuconego sobie 
j mia ks, lęcz lizała go | karmiła, Później, 
kiedy wyrósł, najle stosunki panowały mię- 
dzy młodym zajączkiem, a przybraną matką. 
<; Wiadomo jak zmyślne są psy. Pewien 
strzelec miał długowłosego pinczera, któremu 
w koszyku usłał miękkie posłanie. Pinczer go- 
~ dzinami lubił się na niem wylegiwać. Ponieważ 
„wo spiżarni ukszały się myszy, sprowadzono do 
mieszkania kotkę, która rychło poznała się na 
zaletach psiego łoża i zajmowała je, ilekroć pin- 
czer je opuścił. :Niċ ' nie pomagało szczekanie 
J warczenie prawowitego właściciela: kotka cza 
sami otwierała jedno "oko, ale ani myślała ustą- 
pić. Wówczas pinczer postanowił użyć podstę- 
pu. Znalazłszy w kuchni korek od butelki, przy- 


« niósł go do pokoju I bawiąc się nim przy ko- | 


* szyku, podrzucał go i chwytak . - 
miast zerwała się z: p łania, asia 
| udział w zabawie, Pinczer na to. czekał jedynie 
: -d zajął swoje miejsce ` w- koszyku, Jednocześnie 
pory walą był ad IE Szczyt złośli- 
wości. | obie wyobrazić mi u 
1a koi a nę zawiedzio 
1: Miłość macierzyńska zamienią ni w be 
_ haterów trwożliwe. zwierzęta, Dwaj myśliwi ka 


rozbił się na szosie lubawskiej w kie- . 


i 
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, micznej, jak politycznej, lub strategicznej. 


OOO A AZT er DADA 


Z POZNANIA. Zgon dziennikarza. | miętał, 


„Dzienńni- | skrzydłami 
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EITE ENE TRE żenia AEE Š 
jechali na polowanie, obok nish 
Niespodziewanie natrafił w rowie na parę sta- 
rych kuropatw z młódzami Zanim się ọpa- 
kuropatwy rzuciły sig do neso | bige 
zaczęły go dziobać, Wystraszony 

z podwiniętym ogonem, ścigany 
przez oba ptaki, które chciały przez to dać 
młódkom czas do ukrycia się, Udało się im io 
w zupełności, chociaż naraziły swoje życie. 


pies uciekł 


Nacysnalśgi ras;jszy I Kiamzy. 


[conan] 


| zabi Że nacyonaliścy rosyjscy są ekspozyturą po- : 
państwa J. odniosły ciężkie okaleczenia, podczas , lityki niemieckiej na Wschodzie, widzieć to. nio- : 


że każdy, kto rozmyślnie nie zasłania sobie 
oczu na fakta. Dla nas polaków, jest to tem 
widoczniejsze, że umieszczeni geograficznie, 
najbliższem sąsiedztwie Niemiec, niby 
cówce sirażniczej, łatwiej dostrzegamy posunię 
cia niemieckie na szachownicy, zarówno ekono- 
Szyb- 
ciej też oryentować się możemy w tych po- 
sunięciach, i łatwie: dopatrywać się celów, do 
jakich one zamierzają, — niż siedzący zdala od 
tej granicy, zasłonięci szeroką ścianą ziem pod- 
bitych i nieufni względem plemion, te ziemie 
zamieszkujących, co również jest bardzo na rę- 
kę polityce niemieckiej. z 

Dość przyglądać się prasie nacyonalistycz- 
nej rosyjskiej, ażeby tem silnie; utwierdzić się w 
przekonaniu, że służy ona interesom niemiec- 
kim. Osłabienie państwa rosyjskiego leży w in- 
teresie Niemiec; a cóż bardziej może sprzyjać 
temu osłabieniu, jak niesnaski wewnętrzne,—do 
których logicznie prowadzą żądania nacyonali- 
stów—zachowania przywilejów dla jednych pod- 
danych, a upośledzenia innych. Każdy logicznie 
myślący zrozumie, że upośledzenie takie stwarza 
małkonientów, uważających się za pokrzywdzo- 
nych przez współobywateli, którym przyznano 
przywilejeę że tem samem nie mogą oni dążyć 
do wzmocnienia sił tych, których uważają za 
swoich krzywdzicieli. 

Wrogie stanowisko nacyonalistów i ich pra- 
sy względem obcoplemieńców, mówi samo za 
siebie. Ażeby jednak zmylić czujność narodu ro- 
syjskiego, uderzają -oni niekiedy w surmę bojową 
przeciw Niemcom; takie szmermele, puszczane 


od czasu do czasu. dozoryentują czytelników, | 


którzy, czytając groźne artykuły antiniemieckie, 
nie przypuszczają, że te głosy Są nieszczere; — 


nie domyślają się nawet, że są one jedynie zrę- | 


czym manewrem, służącym do zamaskowania 
ich oryentacyi politycznej. | 

Przed kilkoma już laty p. H. Wiercieński 
zwracał uwagę publiczności polskiej, a nawet 
sfer właściwych na celowość kolonizacyi nie- 
mieckiej w Królestwie Polskiem — pod wzglę- 
dem strategicznym; w ostatnich latach wykazy- 


„wał, że ruch. ukraiński kierowany jest z Berli- 


na, a wypieranie żywiołu polskiego z zachod- 
niej połaci Cesarstwa rosyjskiego, ma. na celu 
przedewszystkiem ułatwiania kolonizacyi niemiec- 
kiej w tych prowincyach i zastąpienie tam ży- 
wiołu polskiego — żywiołem niemieckim. Spo- 
strzeżenia te wszakże puszczono mimo uszu. ' 

, Dzisiaj przecie odkryto już karty. O pod- 
boju Ukrainy przez niemców prasa niemiecka 
mówi coraz otwarciej. Stoją już na stanowi- 
skach forpoczty niemieckie w.tym kraju — kolo- 
siści niemieccy. Znajomość kraju, zarówno pod 
względem terenu, jak jego zasobów i usposo- 


"bienia ludności—znupełna. ldzie już tylko o wy- 


-czekanie odpowiedniej chwili, 


| 


l 


> ażeby. zerwać o- 
woc dojrzały, PAŃ = 

I może nacyonaliści rosyjscy doczekają się 
tej smutnej sławy, 
spolitej Polskiej uzyskali sobie Targowiczanie. 


biegł wyżeł. ; 
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"zupełnie przeciwne stunowisko, 
- Niemcy. 


E nak WODE A 


"pewien na poważniejszy Gziennik 
: Ww ten sposób: 


s 
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BR R Łd 4 
sia ląmnńokia 
BHO jA JENS 


Jeden z dobrych znawców 
„krainy wschodzącego słońca” { 
jej mieszkańców, przedstawia, fak 
następuje, nastroje obecnie wśród 
nich panujęceż 


Tuż po ostatniej wojuie japońsko-rosyfskieł 
rosyjski pisał 
„iy nie mozemy zbytnio gnie” 
waé się na japończyków, bo poczuwamay się do 
powinowactwa z nim, W każdym z nas tkw$ń 
coś z japoańczyka", | w rzeczywistości oba naro- 
dy szybko przyszły do zgody i zawarty między. 


„sobą układ wielce bodocay do przymierza, W 
4 , prasie japońskiej nie spotyka się jednego ujem- 
na pla- | Pego słowa o Rasyt, 

; raz częściej napaści na niemców za to, że W czas 


; sie wojny stali ze swemi sympatyami po stronie 


ale za to spotyka się co- 


Rosyi. 

Amerykanie podczas ostatniej wojny zajęli 
niż oficyałna 
Cała prasa amerykańska wyrażała o- 


' stentacyjne gorące Życzenia zwycięstwa japońr 


| 
| 


Niepodobna przecież ukrywać i tej prawdy, . 


że nacyonaliści rosyjscy swą polityką antipolską 
uniemożliwiają nam współdziałanie 


tem samem cała ich robota polityczna jest ro- 
botą „pour le rol de Prusse“, m 
Po czynach ich — póznacie ich, Nie -dziwi 
też nikogo, że w szeregach nacyonalistycznych 
„rosyjskich* znajdują się Niemcy, baw 


RAE 


w sprawie j 
, obrony wspólnych interesów obu narodów; — 


! mość. 


jaką w dziejach Rzeczypo- |. 


nego z ich charakterem, px 
: kli-přacować zupełnie po cichu 2 godną podzi- 


czyków, oraz porażki „barbarzyńskich“ rosyan. 
Japończycy nagrodzili jednak czarną, niewdzięczi 
nością te sympatye i nazywają jankesów „jutrzeje 
szymi wrogami“, | gd 

Trzeba jednak przyznać, że i w Amerycą 
Północnej znikły dawne sympatye dla mieszkań- 
ców „krainy chryzaatemów'„ Obecnie jankesi 
najbardziej nie lubią przeciwników z 1904 rokin 
rosyan I japończyków. 

Tak się to zmieniają rzeczy na Świecieł 

Amerykański uczony, dr. Lisser, były dzie« 
kan na uniwersytecie w San Francisco, który 
odbył świeżo dwuletnią podróż po Japonii, do- 
szedł do przekonania, że niezadługo wypowie ona 
wojnę Stanom Zjednoczonym, - ` 

Jego zdaniem, nie trzeba dać się w bhd 
wprowadzić przez japońską grzeczność i uprzej- 
Japończyk bowiem nigdy nie wypowiada 
swego zdania i wtedy bywa najbardziej przyja< 


cielskim, gdy. zamierza kogoś chwycić za gar- .-. 


dło. Jeżeli zaś dotąd nie wypowiedzieli wojny, 
to tylko dlatego, że rozporządzają zbyt słąbymł 
środkami finansowymi. . an ba A O Aż 
. Z tą sprawą łączy sią także sprawa imigras . 
cyi japończyków, która wywołała już ostre za= - 
targi rządu japońskiego ze Stanami Zjednoczone 
mi, bo w kraju, gdzie raz osiedlili się japofń 
(czycy, rasa białą traci grunt pod nogami. Ja 
pończyk przybywa tam, gdzie się osiedlił, z zu+ 
pełnie innymi zamłarami aniżeli chińczyk, który 
chce być i pozostaje wiernym służącym. Japońr 
czyk odgrywa wprawdzie zrazu rolę służącego, 
-ale tylko w tym celu, aby—jeżeli nie postawi sią 
"mu tamy—stać sięipanem, czego dokonywa zazwy: 
czaj w czasie bardzo krótkim, ; 


Tysiące przykładów, wziętych w Kalifornii; 
fakt ten potwierdza. japofńiczycy najmują się tam `. 
w całej masie, jako robotnicy na pojedyńcze 
farmy, gdzie hodowane są owoce lub jarzynyna > 
wielką skalę. Następnie biorą taką farmę wdzier- . 
żawę, a wreszcie w ten lub ów sposób stają Się 
jej właścicielami, A GA i i 


Posładłszy jedną farmę, japoñczycy tak da- 
lece utrudniają egzystencyę sąsiadom farmerom. ` 
sztuczek  konkurencyj--- » 


za pomocą : rozmaitych ! a 
nych, w których są iirzani, že ci po lakimś. © 
czasie pozbywają się swych 


Europie niema nikt pojęcia „zdaniem 


prof. Lissera — o tem, jaką doniosłość po 
da dla zachodnich Stanów półńocno + amery- 
kańskich sprawa T japońskiej, Japoń-- ` 
czycy zaś.zamilczają o tej sprawie z. umysłu. 

Głośno o niej rozprawiać, byłoby coś sprzecz: 
ponieważ : są oni zwy- 


wu wytrwałością — próżne gadanie zostawiając 
innym. © ` | 5 
Rosnąca jak na drożdżach przyjaźń meksy: 


+ kańsko-japońska pogiębiła jeszcze bardziej j:vze- 


POSTAC 
los a'a o 


antropologowie stwierdzil l - 
bieństwo miedzy japończykami a meksykanami 
na punkcie barwy skóry, budowy ciała itd, Po- 
dobieństwo to bywa niekiedy tak łudzącem, że 
trudno jednego od drugiego odróżnić. i 

(W żyłach meksykanów płynie zaledwie 25 
procent krwi hiszpańskiej obok indyjskiej. Indya- 
mie zaś amerykanie pochodzące z Azyi, jak to 
Jykazały dochodzen 
RA ARA mongolskiemu, od którego 
po zmieszaniu się Z malajczykami pochodzą ja- 
pończycy. 


Jankesi w swym pochodzie na zdobycie ca- 


o kontynentu amerykańskiego niezawodnie 
kas kiedyś we współdziałaniu meksykanów 
a japończykami przeszkodę bardzo poważną. 


p 


pannaan 


Pia a e EA ` Odszkodowanie. l ZE 
"| WIEDEN, 16 lipca (wI). „Reichspost* do- 
josi w ostatnim numerze, że serbowie bośniaccy 
- otrzymają 5 mil. koron za straty poniesione pod- 
czas pogromu po zamachu na austryacką parę 
arcyksiążęcą. | 
i | Wyjazd ke. Aleksandra. 


Ya 


nu ks. Aleksander serbski wyjechał do wód w 
Banji, gdzie przebywa ojciec jego, król Piotr. 
i Zaproszenia, 


BERLIN, 16 lipca (wł.). Jak donoszą z kół 
dworskich, ces, Wilhelm zaprosił następcę tronu 
|. austryackiego, arc. Karola Franciszka Józefa na 
niemieckie manewry jesienne, 


Niemcy przeciw Niemcom. | 
WIEDEN, 16 lipca (wł). Odbyły sie tu dzi- 


a> slaj burzliwe demaonstracya niemieckjé przeciw 
"Niemcom. i 


+ Poļicya demonstrantów rozpędziła. 
ES Upały. 
|. BERLIN, 16 lipca (wł), W całych Niem- 
"czech panują wielkie upały, W Berlinie w cieniu 
"Było dzisiaj -p 34 © 00o 

R ` Skutki krachu glełdowago. | 

CO WIEDEN; 16 lipca (wt). -Dzisiaj otruł się 

oeoo łutaj bankier W. Abeles, pochodzący z Galicyi. 
© powodem były straty na gieldzie. 0. 
WRO. e 
©. PETERSBURG, 16 lipca (wł). Wielki po- 
` żar, który wybuchnął wczoraj nad kanałem Qb- 
wodowym:i który objął wiorstę kwadratową prze- 
strzeni, ugaszony. został dopiero dzisiaj w. połu- 
dnie 30:35. | i EL 
|" Bplonęło 28 domów, . kilku ludzi zginęło w 
płomieniach, kilkudziesięciu ciężko: poparzonych 
leży w szpitalach. 50 Ą 
Huerta ustąpi, — 

NOWY JORK, 16 lipca (wł), Huerta ustą- 
ip z prezydentury Meksyku. Następcą jego wy- 
rana Carbajolę. o | 

-Huertą, po przył y| przez 
reprezentantów wyjechał do Puętro-Meksikq, . 


o i B BA , 
2 ostatniej chwili. 
Nowy wódz naczelny austryacki. 

Wiedeń 17 lipca (wL) „Wiener Zeitung" 
ogłasza list odręczny cesarza Franciszka Józefą 
"do arcyksięcia Ferdynanda, w którym cesarz po- 
wołuje tegoż do swej dyspozycyi, jako naczelne- 
go wodzą armii austryackiej, 4 

| Sprawa austryacko-serbska. 

Włedeń 17 lipca (wł). Poseł austryacki w 
Białogrodzie przybywa w najbliższych dniąch do 
Wiednia, aby poinformować hr, Berchtałda o qsta- 
tnich zajściach. 


p 
b 


o), Wczoraj odbyła się konierencya pomiędzy . 
oo he> Berchtoldem i ambasadorem  1osyjskim <w . 


Wiedniu, 


Szebeko, 


viwieństwa między japończykami a jankesami. į | 
i zadziwiające podo- (¿7 


ia naukowe, mogą być 


i ENZZCĄCĘCZE w 


| 
| 
| 
| 


aciu rezygnacy| przez Izbę | 


| 


Żapowledź akcyl energiczne]. 

Wiedeń 17 lipca (wł). Pomimo ostrego toe 
nu przemówienia hr. Tiszy w sejmie węgierskim, 
o ile zwracał się on do Serbii, wystąpienie to 
wywołało w całej Austryi znaczne uspokojenie, 
„Pester Hirlap“ organ rządu węgierskiego, pisze, 
że po wystąpieniu hr. Tiszy, Serbia nie może 
mieć żadnych wątpliwości co do tego, że Austrya 
wdroży w sprawie zamachu serajewskiego ener- 
giczną akcyę. > 

Działalność sądów doraźnych. 

Władeń 17 lipca (wł). „Reichspost* donosi, 
że na mocy wyroków sądów doraźnych powie- 
szono w Serajewie w ostatnim czasie 3 osoby. 


Przygotowania wojenne, 

Budapeszt 17 lipca (wł). Serbja powołała 
pod broń 70.000 rezerwistów, wzmacniając tem 
samem załogi nadgranioznę z 40 do 110 tysięcy 
| ludzi, | | 


. Usposoblenle zagrożonego młasta. 
-= Durazzo 17 lipca (wł). Izmail Kemal bej 
wydał do ludności Valony odezwę, wzywającą 
do: rozpaczliwej obrony, gdyż nie ulega najmniej- 


BIAŁOGROD; 16 lipca (wł). Następca tro- | szej wątpliwości, że powstańcy w razie zdobycia 
? + ? : Ze 


miasta nie oszczędzą nikogo. Ludność przyjęła 
proklamacyę tę z zapałem, 
Konsylium nad księciem Wiedem. 
Wiedeń, 17 lipca (wł) Wiener Zeit“ donosi, 


Gawędka „przyjacielska“. 
- Bofla, 17 lipca (wł) Prezes ministrów buł- 
garskich. Radosławów przywołał wczoraj do sie- 
bie wszystkich przywódców stronnictw opozy- 
cyjnych i złożył wobec nich następuje oświad- 
l czenie: Agenci mol donieśli mi, że planujecie ca 
i ły szereg zamachów na życie moje I moich ko- 
egów — ministrów, Otóż oświadczam wam, że 
pogróżki te mnie i moich kolegów nie przera- 
żają, Dość wykonania jednego zamachu, a 
: wszystkie wasze głowy spadną na rusztowanie, 
Rozważcie moje słowa i pomyślcie, że mam do 
dyspozycyi ludzi energiczniejszych, niż kiedykol- 
wiek stali w steru rządu. ` ZE 5 

Przywódca partyi demokratycznej, Malinow, 
zaprolestował przeciwko podobnym oświadcze- 
niom prezesa ministrów, Radosławów jednak 
nietylko nie cofnął swych słów, lecz dodał 
jęszcze kilka zdań w tym samym tonie, * 
|. Manewry pod oklem króla, 
„© Berlin, 17 lipca (wł.). Potwierdza się wła- 
domość, że król włoski Wiktor Emanuel przy- 

będzie w jesieni ną manewry włoskie, 


> "Go zmiana osoby przyniesie ? 


| 


kańska przyjęła zupełnie apatycznie wiadomość 
| o zmianie prezydentury. W niektórych miejsco- 
| wościąch odbyły się niewielkie manifestacye na 
„cześć nowego prezydenta Carbajoli. > 
| Poparcie dyplomatyczne. RA 

i Zjednoczonych polęcił przędstawicielowi swemu 
| w Meksyku Sillemanowi, aby powiadomił rząd 


za prawomocny | ważny. 


"ODPOWIEDZI RĘDAKCYL 


cieczek”, wydrukowany w Nr. 158 „Rozwoju“ z dnia 
15 lipca, daje odpowiedź na pytania, w liście Pańskim 
zawarte. SEE | i ; 

P. Zygm, Ska W ważnej sprawie, poruszonej 
przez Sanownego Pana, prosimy najuprzejmiej o po- 


ROZWÓJ. — Piątek, dnia 7 lipca 914 ra a 


“Nowy York, 17 lipca (wł.). Ludność meksy- 


- Waszyngton, 17 lipca (wł). Rząd Stanów „| 


meksykański, iż Stany uznają wybór Carbajoli } 


Panu Karolowi B. Artykule. „W sprawie wym. È 


rozumienie się z nami. osobiście w godzinach redak, 
cyjnych, to jest między godz. 10 rano, a 2 po poł, © 


SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE (- | 
Stacyi centralnej K. E, k 2o 


| 8 3 EEE: 2 $ 
bou s EK 
pasa | Stal GS [3a] SEA 
R) Bu Sn E. dą Uwagi 
F LA $a |Ę ip i 
e ae EE E ko aka , 
a ą SEK TED 
16/VII 1 popol. | 780.6 -39,3 | bi | Pu Wł e AVN 
t6 VH 9 wiaez. | 760.8 saj ej Wl pax, tpar Ge 
pin. 4 
LVL? rano | 740,8 waj | POWA | opadu 0.0 BAG | 
F a zorza á ` 
t HUMOR j 
qan W szkole, - ma 


Nauczyciel: Powinniśmy. zawsze pamiętać 
o tem, co jesteśmy winni naszym bliźnimi 
Mały Jaś: O... My nie potrzebujemy o tem 
pamiętać! Do nas przychodzą codziennie ludzię 
różni, którzy upominają się tatusiowi o to, co 
im winien n 
Dla własnego uspokojenia. * 
= Dlaczegóż pan nie pośpleszył ma ratt 
nek, gdy pańska. świętej pamięci teściowa do- 
stała się na głębinę ? | 
=- Panie, gdybyś pan ją znał, zrobiłbyś to 
samol Ona nigdy z niczego nie była zadowo- 
loną... jestem pewny, że byłaby mnie za to 
zwymyślała | . 


Dobra rada, | LA a 
— Mamol Jąbym chyba zemdlała, gdyby mi 


że obecnie toczą się pomiędzy mocarstwami ro- , się oświadczył jaki młody człowiekl 
i kowania w sprawie udzielenia księciu Wiedowi 
| pomocy materyalnej I wojskowej, 


| — Ale nie zapominaj przedtem powiedzieć 

| mu; taki NE pik 

_ Ahal EE. 

— Nie pojmuję, panie hrablo, jak pan mo. 

że narażać się na takie wysiłki i trudy, jakie na: 

| stręcza polowanie... Przecież pan ze służby dý- 

" plomatycznej wystąpił z powodu nadwątlonege 

zdrowia... | | z. i i 

— O... proszę panil Cieleśnie jestem zdrów. | 
zupęłniel... E POS 


Pożegnanie y 
Młody poeta: Poczekam więc, aż nas 
piszę coś dobrego, wówczas zgłoszą się ,w re 
dakcyil | "CJE | | 
| Redaktor (obejmując go serdecznie): W ta. 
| kim razie żegnaj! Nie zobaczymy się już w ży: 
ciut. l ; i 


Z małżeńskich tajemnic. i 

— (O... coś radca dobrodziej ma prawy po- 
Jiczek jakiś napuchnięty? = ER > 

| —— Trudna rada.. Moja żona używa lewej 


ręki, | l a 
| Upośrednika małżeństw. |. 

m Hmi Ta pani dość mi sie podobal; Wo‘ 
lałbym: jednak, gdyby była blondynką I nieco 
szczuplejszą, 0 0 000 i | 
| — Jeśli pan dobrodziej sobie życzy, moge 
z nią w tej kwestyj pomówićł Proszę zgłosić 
sią: Jutrol o o) w ai oda da ti AR 


i krawaty gete | 


|| 
|- 


j 


(naprzeciw placu „Cyklistówej oo 


| | 2 Polecam dla Szan, Pańl Panów 0, 
- DAMSKĄ I MĘSKĄ, 
Sklep zaopatrzony w różną rzeczy |. 

zi galanteryjne. mig | 
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|" Ceny przystępne 0 


Nr. 160 ROZWALA — Tak ee T a DUE o adu olużi zi 


Uczeń -go kursu Seminaryum nauczycielskiego w Łęczycy, zmarł dnia 16 lipca, 
przeżywszy lat £ 
Wyprowadzenie drogich ham zwłok nastąpi w niedzielę, dnia 19 lipca, o godz. & po pol, 
z Sanatoryum „Unitas“, o czem zawiadamiają pogrążeni w smutka 
ŃsTWo, 


RODZICE i RODZE 


Przychodzi z Sieradza: 8.43. 
Z dworoa = Paki: odchodzą do Slotwin: 8.15, 
do Kolugzak jt: TLEL ag 
Ze Lig przychadzą do Łodzi (kal): 7.12, z Ko- | $0. 
luszek Ik E 
sa AE pociąg warszawski. 8—space< | ** | 
rowy. M—mięszany. *—kuryerski lub połączenie z | ali POPARZRZNEŃ RER i z 
ryerskim. Grubym drukiem oznaczone są poci gi e ERRONEO ABE aa 
su'ące między godz. 6 wieczorem da 8 rano. ociągi rz ZA OESTE 
spacerowe kursują od 20 maja dą 19 września. SKLEP POLSKI 
poleca: firanki, hafty bieliźniane I na suknie, 
koronki kleokowe, walansjeny, głplury, oraz 


| ILA ŁODZIEŻY O m USE 
| 
| 


W dnin 16 b. m, po krótkich lecz ciężkich 
cierpieniach, zmarła, przeżywszy lat 58 


$. F Pa 


Wyprowadzónie drogich zwłok nastąpi w nie- 
dzielę, dnia 19 lipca, o godz. 4 po pol. z ko- 
ścłoła św. Stanislawa Kostki na Stary | ooeotarz 
katolicki, 

Na smutny ten obrząd zapraszają w glebo- 
kim smatku pogrążeni 


2554 mąż, córki, zięciowie 1 wnuki. 


klimy, dywaniki, sorwety, fartuszki, rączniki 
m Ipłótna 2210 | WANDA BOGUCHĄ. 
| Konecznego, i tomy 
DZIEJE POLSKI flustr., dla prenumerato- 
rów „Rozwaju”, w oprawie 1 rb. 50 k. 


PAN TADEU SZ POSEN 
Broszurow. | ROEE — Pas 


KR K Ó W Historga stolicy Piastów i 
A Jagiellonów, bogato ilastro- 
wana cena w wapande opr. Žž rb, 25 k 


Pa Meda Pa 
' były asystent kliniki berlińskiej, © 
; choroby akórna, wanarycznes l msozopłotawia 
Przyjmuje: 8!/,—1'|, n m SĘ 3—5: osobną pora 


KROTER A.” Tel. 38-33. 


Rozkład pociągów 
"od 1-go maja 1914 do 1-go maja 1915 r. 
Kolej Fabryczno-tódzka. 


Disney : z kedzi; "12.15, W 7.55, 0.50, A 12.50, 1.50 
03.30, W 5.20, 6.16, W 8.40, M 8.06, S 2.55 

Przychodzą de Łedzi: 4.48, 7.33, 9.40, w 1040, 1.00, 

Tais W 7.42, 10.13, W 11.00, S 8.55, S 4.18, Š 6.30, 


"WILLANÓW gpwrężgsacfi age 
ż sprzedaje Admistr. „łRozwoja” 
w Oprawie . e a « « « „ . 45 k. 


broszur, p « s a s 


Kolej Warszawsko-Kaliska. 
. Z Łodzi (kal) w klerunku Warszawy: 1.02, 5.2, 
211,4, 231, 9.45 (do Łowicza). 


Z Łodzi (kal) w kierunku Kallszą: 3.12, 96,07, 8.00, 
182.00, 4.40, 8.03 (do Sieradza). % | 


= pawrócił kawaii 
Andrzeja 4, , S% telefon 18-47.. 


otrzebny MoRIEŹ do tapicera 3: 
P a Konstantynowska nr, 28 "SWÓJ DO SWEGOL EG 
B4354— Jedyna Chrześcijańska Sortownia . 
używanej garderoby męskiej, ul, 
Piotrkowska M _ 174. Sortownua 
kupuje, sprzedaje, zamienia, wys 
pożycza, reparuje I pierze che= 
- mieznia garderong męską. Som 
towńia uprasza W.P. o łaskawe 
nadsyłanie garderoby do mągazy* 
'nu, lab o podanie swych adresów, ` 
Kapując, Sórtowniń płaci dobrze. 
8375-—1303=4 = 


kC EE W O OE REC ACZ CKE A 
klep spożywczy do. sprzeda” | 
© nia Wysoka. 48, Wiadomość 
w i sklepie. . 18574—8—8 
ghlep koląałalnondystrybucyjny |. 
do sprzedania z powada nies 
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